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Wiel kie tra ge die – klę ski ży wio ło we, ta -
kie jak trzę sie nie zie mi na Ha iti w stycz -
niu 2010 ro ku, epi de mie i ka ta stro fy spo -
wo do wa ne przez czło wie ka (w tym
za ma chy ter ro ry stycz ne w Bom ba ju, Ba li
czy Ma dry cie) lub po łą cze nie róż nych ro -
dza jów ka ta strof, jak tsu na mi na Oce anie
In dyj skim czy też po ża ry la sów w Au stra -
lii i po wo dzie w Eu ro pie, spo wo do wa ły na -
si le nie gło sów do ma ga ją cych się zwięk sze -
nia sku tecz no ści ist nie ją cych zdol no ści
Unii Eu ro pej skiej i ONZ do re ago wa nia
w przy pad ku ta kich ka ta strof.

Po moc hu ma ni tar na jest obo wiąz kiem
mo ral nym oraz naj waż niej szym wy ra zem
so li dar no ści oby wa te li świa ta z oso ba mi po -
szko do wa ny mi. W świe cie, w któ rym klę -
ski ży wio ło we są co raz częst sze i co raz bar -
dziej do tkli we, a kon flik ty zbroj ne na dal
po wo du ją cier pie nie wie lu lu dzi, do ty ka -
jąc szcze gól nie naj bied niej szych, wszyst -
kie pod mio ty glo bal ne mu szą dzia łać
wspól nie, aby sku tecz nie nieść po moc
ofia rom kry zy sów hu ma ni tar nych, a tak że
aby zmniej szyć po dat ność na za gro że nia
w przy szło ści. 

Za dzia ła nia mi hu ma ni tar ny mi stoi wie -
lo wie ko wa tra dy cja so li dar no ści mię dzy -
ludz kiej na rzecz po mo cy ofia rom kry zy -
sów. Ich ce lem jest ra to wa nie ży cia
i nie sie nie na tych mia sto wej po mo cy tym,
któ rzy na sku tek okre ślo ne go za gro że nia

zna leź li się w sy tu acji kry zy so wej. Szcze -
gól nie w ostat nim okre sie, na ba zie nie naj -
lep szych do świad czeń zwią za nych mię dzy
in ny mi z trzę sie niem zie mi na Ha iti, nad -
szedł osta tecz nie czas na wzmoc nie nie 
glo bal nych dzia łań hu ma ni tar nych w od po -
wie dzi na obec ną sy tu ację, po przez wy pra -
co wa nie ja sne go kon sen su su UE i in nych
struk tur glo bal nych, w spra wie wspól -
nych war to ści i za sad le żą cych u pod staw
praw czło wie ka. Stąd też jesz cze więk szą
wa gę na le ży przy wią zy wać do or ga ni za cji
nie sie nia mię dzy na ro do wej po mo cy, jej ja -
ko ści i pro fe sjo nal ne go dzia ła nia w ra mach
lo gi sty ki hu ma ni tar nej. Z dzia ła nia mi ty mi
wią że się dziś jed nak wie le spe cy ficz nych
pro ble mów. Kry zy sy hu ma ni tar ne zda rza -
ją się co raz czę ściej, a ich skut ki są co raz
do tkliw sze. Ma to mię dzy in ny mi zwią zek
ze zmia na mi kli ma tu, róż no rod nym cha rak -
te rem kon flik tów, ro sną cą ry wa li za cją
o do stęp do ener gii i za so bów na tu ral nych,
skraj nym ubó stwem czy też sła by mi sys te -
ma mi rzą dów. Cier pi naj czę ściej lud ność
cy wil na, głów nie w kra jach roz wi ja ją cych
się. 

Glo bal ny kon sen sus w spra wie po mo -
cy hu ma ni tar nej po wi nien pro pa go wać
bar dziej spój ne, kon se kwent ne i kom plek -
so we po dej ście do kwe stii po mo cy hu ma -
ni tar nej. Wy raź ne zo bo wią za nie się do
sto so wa nia spraw dzo nych roz wią zań

w za kre sie nie sie nia po mo cy oraz okre -
śle nie ról wszyst kich uczest ni ków dzia łań
jest ko niecz ne do utrzy ma nia prze strze -
ni hu ma ni tar nej, a co za tym idzie, zdol -
no ści nie sie nia po mo cy lu dziom w po trze -
bie. Po moc hu ma ni tar ną na le ży re ali zo wać
w spo sób przej rzy sty w opar ciu o fak tycz -
ne za po trze bo wa nie. Obec nie nie ist -
nie ją żad ne wspól ne za sa dy ani uzgod nio -
ne po dej ście do kwe stii oce ny po trze b2.
Po nad to, do naj po waż niej szych prze -
szkód w do star cze niu po mo cy naj bar dziej
ocze ku ją cym na le żą pro ble my lo gi stycz -
ne. Stąd ko niecz ność kre owa nia lo gi sty -
ki hu ma ni tar nej, któ rej za sad ni czym ce -
lem jest wła śnie do star cza nie po mo cy dla
lu dzi, nie za leż nie od czyn ni ka go spo dar -
cze go, re li gij ne go, na ro do we go, ra so -
we go, nie za leż nie tak że od płci i wie ku.
Po win na ona też być neu tral na po li tycz -
nie w od nie sie niu do ob sza rów, do któ -
rych do star cza na jest ta po moc. Lo gi sty -
ka i zin te gro wa ny łań cuch do staw
naj traf niej we ry fi ku ją się za tem ja ko łań -
cu chy do staw dla ży cia, naj le piej zin te gro -
wa ne i sy ner gicz ne. Naj cie kaw sze jest to,
że prze glą dar ki in ter ne to we nie od naj dy -
wa ły do ma ja 2009 ro ku w sie ci ter mi nu
lo gi sty ka hu ma ni tar na w pol skiej wer sji ję -
zy ko wej, w prze ci wień stwie do opra co -
wań w tym za kre sie w li te ra tu rze an giel -
sko - bądź nie miec ko ję zycz nej. 

Lo gi sty ka hu ma ni tar na – isto ta, wa run ki sku tecz no ści 
i za sto so wa nie w sfe rze współ pra cy cy wil no – woj sko wej (cz. 1)

Ta de usz Po ku sa
Woj ciech Grzy bow ski1
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Isto ta i de fi ni cje lo gi sty ki 
hu ma ni tar nej

Lo gi sty ka hu ma ni tar na jest no wym po -
ję ciem w pol skiej ter mi no lo gii z dzie dzi -
ny za rzą dza nia, ja ką jest lo gi sty ka, choć
w pu bli ka cjach świa to wych pro ble ma ty ka
ta zna la zła swój wy raz już na po cząt ku te -
go wie ku3. W ostat nich czte rech la tach, za -
uwa żal na jest dy na mi ka po ja wia ją cych
się na ten te mat opra co wa ń4. Rów no le gle
z pra cą R. M. To ma si nie go i L. N. van Was -
sen ho ve a5, do strze ga my rów nież pierw sze
pra ce pol sko ję zycz ne6. Isto ta lo gi sty ki
hu ma ni tar nej nie jest zwią za na z mak sy -
ma li za cją zy sku i mi ni ma li za cją kosz tów
pro wa dzo nej dzia łal no ści, jak to jest przyj -
mo wa ne w do tych cza so wym ro zu mie niu
lo gi sty ki, trak to wa nej w tym przy pad ku ja -
ko na rzę dzie kształ to wa nia pro ce sów
w go spo dar ce ryn ko wej. Glo ba li za cja i go -
spo dar ka ryn ko wa nie mo że sku tecz nie
roz wi jać się bez wy ko rzy sty wa nia za so bów
mo ral nych, ja ki mi są tro ska o dru gie go
czło wie ka, współ pra ca i po moc po trze bu -
ją cym (być mo że nie do koń ca bez in te re -
sow na). Na prze ciw ta kim ide om wy cho dzi
wła śnie lo gi sty ka hu ma ni tar na. Po dej mo -
wa nie dzia łań zgod nie z jej za sa da mi
przez przed się bior stwa czy też or ga ni za -
cje rzą do we i po za rzą do we, świad czy
o da le ko wzrocz no ści tych, któ rzy po dej -
mu ją de cy zje o wdra ża niu w prak ty kę ży -
cia tej hu ma ni tar nej dzie dzi ny lo gi sty ki. Je -
śli po zwo li li by śmy na to, by część
spo łe czeń stwa po zo sta wa ła w cią głej bie -
dzie, nie ma jąc szans na wy do sta nie się z je -
go mar gi ne su, a ich los nie ob cho dził by in -
nych, to pro blem ten po wró cił by z więk szą
si łą i rzu to wał by na ca łe spo łe czeń stwo. Lo -
gi sty ka hu ma ni tar na uka zu je za tem „ludz -
ką twarz”7 go spo dar ki, któ ra prze siąk nię -
ta jest me cha ni zma mi opar ty mi na pra wach
ryn ku. Po sta wy hu ma ni tar ne świad czą
o tym, że wła ści wy mi uczest ni ka mi glo bal -
ne go ryn ku są lu dzie z krwi i ko ści, a nie
ma szy ny po zba wio ne psy chi ki. Lo gi sty ka

hu ma ni tar na ozna cza ludz kie od czu wa nie
w świe cie ryn ku, bo prze cież po ma ga jąc in -
nym li czy my na re wanż, gdy sa mi znaj dzie -
my się w po trze bie. Jest to wbu do wa ne
w na szą na tu rę, choć sa mi nie zda je my so -
bie spra wy ze słusz no ści na szych emo cji,
któ re ka żą nam wy cią gać rę kę do dru gie -
go czło wie ka. W tym sen sie lo gi sty ka hu -
ma ni tar na mu si być stron ni cza przez to, że
sta je po stro nie ofiar prze mo cy, re pre sji
i wy klu cze nia. Po nad to, mu si – to rów nież
jest jej waż na mo ral na funk cja – ja sno wy -
ra żać ideę, że lu dzie w swo im dzia ła niu nie
ty ko da ją się kie ro wać żą dzą wła dzy i pie -
nię dzy, ale tak że mi ło sier dziem wo bec in -
nych.

John For bes Na sh8 stwier dził, że naj wię -
cej zy sku i sta bil no ści, do któ rej dą ży ry -
nek, przy no si wza jem na współ pra ca. Na -
to miast kon ku ren cja dzi kie go ka pi ta li zmu
pro wa dzi do wy zy sku czło wie ka przez czło -
wie ka. Lo gi sty ka hu ma ni tar na jest prze ja -
wem glo bal nej so li dar no ści, za bez pie cze -
niem da ją cym po czu cie bez pie czeń stwa,
bę dą ce go pod sta wą za ufa nia spo łecz ne go,
bez któ re go nie jest moż li we spraw ne funk -
cjo no wa nie ryn ku. Nie sie nie po mo cy po -
trze bu ją cym to po stę po wa nie zgod nie
z pra wa mi czło wie ka w myśl za ło żeń hu -
ma ni ta ry zmu. A. Schwe it zer, au tor prac do -
ty czą cych hu ma ni ta ry zmu, czę sto pi sał
o swo ich prze my śle niach na te mat isto ty
czło wie czeń stwa, któ re jak się wy da je,
w spo sób wy raź ny przy sta ją do fi lo zo fii lo -
gi sty ki hu ma ni tar nej, sta no wiąc w pew nym
sen sie jej ide owy fun da ment. We dle te go
au to ra, hu ma ni ta ryzm to „[…] praw dzi wie
do bre od no sze nie się czło wie ka do czło -
wie ka”. Lu dzie po win ni po stę po wać do brze
wo bec sie bie nie tyl ko ze wzglę du na ko -
deks etycz ny, ale i dla te go, że do broć sta -
no wi o isto cie czło wie ka, a współ cze śnie
hu ma ni ta ryzm ozna cza tak że sza cu nek dla
ży cia w ogó le. 

Lo gi sty ka hu ma ni tar na wy ma ga cią głej
go to wo ści, po nie waż kry zys ni gdy nie
jest wy cze ki wa ny; ka ta kli zmy prze waż nie
przy cho dzą nie spo dzie wa nie, za ska ku jąc

i nisz cząc nie przy go to wa nych. Przy czy ny
ka ta kli zmów (i wraz z tym for my po mo cy
po szko do wa nym) są róż no rod ne − mo gą
to być za rów no klę ski ży wio ło we, jak
i nie sprzy ja ją ce wa run ki po li tycz ne i eko -
no micz ne. 

Dal sze roz wa ża nia do ty czą ce lo gi sty ki
hu ma ni tar nej wy ma ga ją przed sta wie nia de -
fi ni cji tej ka te go rii na ba zie li te ra tu ry
świa to wej, w tym wy pad ku nie miec ko - i an -
giel sko ję zycz nej. Ter min „lo gi sty ka hu ma -
ni tar na”, okre śla ny w nie miec ko ję zycz nych
pu bli ka cjach ja ko „hu ma nitäre Lo gi stik”,
po ja wia się zwy kle w ty po wych kil ku -
stro ni co wych opra co wa niach, po świę co -
nych po mo cy hu ma ni tar nej lub te ma ty ce
lo gi sty ki. Spo ra dycz nie wy stę pu je tak że
w nie miec kich tek stach, w zna cze niu za -
mien nym, ter min „Ka ta stro phen lo gi stik”,
czy li „lo gi sty ka ka ta strof”. Po ja wia się na -
wet wy ra że nie „Ka ta stro phen ma na ge -
ment”, za czerp nię te z pro ble ma ty ki za rzą -
dza nia przed się bior stwem, któ re moż na
prze tłu ma czyć ja ko za rzą dza nie w przy pad -
ku ka ta strof. W po wyż szych uję ciach,
„[…] ce lem lo gi sty ki hu ma ni tar nej jest do -
star cza nie po mo cy lu dziom ja ko ta kim, nie -
za leż nie od aspek tów: re li gij ne go, po li tycz -
ne go, ra so we go, go spo dar cze go lub
na ro do we go, nie za leż nie tak że od płci czy
wie ku po trze bu ją cych; chce ona po zo stać
nie za leż na fi nan so wo i po li tycz nie wzglę -
dem re gio nów, do któ rych do star cza na jest
po mo c”9. W opra co wa niach tych pod kre -
śla się że „[…] za kres i cha rak ter ak tyw no -
ści lo gi sty ki hu ma ni tar nej są spe cy ficz ne ze
wzglę du na ko niecz ność do raź ne go, szyb -
kie go i pro fe sjo nal ne go dzia ła nia w ce lu za -
spo ko je nia pod sta wo wych po trzeb lu dzi
w tak zwa nych re jo nach kry zy so wych,
wy wo ła nych przez: woj nę, ka ta stro fy, klę -
ski ży wio ło we, prze moc, bie dę, cho ro by,
czyst ki et nicz ne, wy pę dze nia” i „[…] obej -
mu je wszel kie kla sycz ne czyn no ści lo gi -
stycz ne kon cen tru jąc się na za opa trze niu
w wo dę, żyw ność, po moc me dycz ną, za -
pew nie niu miesz ka nia, two rze niu in fra -
struk tu ry itp.”10.
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